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N o w a  h ie ra rc h ia
O g ło s z o n e  w c z o r a j  z a r z ą d z e n ie  

p. P r e m j e r a  w  s p r a w i e  u s t o s u n ­
k o w a n ia  s i ę  c a łe g o  a o a r a t u  p a ń ­
s tw o w e g o  d o  o so b y  gen, R y d za -  
S n u g łe g o  s t a n o w i  a n t  p o l i ty c z n y  
n ie z w y k łe j  d o n io s ło śc i .  D a j e  b o ­
w ie m  do p e w n e g o  s t o p n i a  w y ra z  
p r a w n y  s t a n o w i  f a k t y c z n e m u  ju ż  
i s t n i e j ą c e m u  i „ k ła d z ie  k ro p k ę  
n a d  i “ , w y j a ś n i a j ą c  h i e r a r c h j ę  
m ię d z y  n a c z t l n e m i  o r g a n a m i  w ł a ­
dzy  p a ń s t w o w e j .

N o w a  k o n s t y t u c j a  z 23 k w ie t ­
n i a  1935 j u ż  w  p a r ę  t y g o d n i  po 
w e j ś c i u  w  ż y c ie  o k a z a ł a  s i ę  n i e ­
z u p e łn i e  d o s t o s o w a n ą  do t a k t y c z ­
n e g o  u k ł a d u  n a s z y c h  s t o s u n k ó w  
u s t r o jo w y c h .  O k r e ś l a  o n a  bo w iem  
j e d y n i e  p o z y c ję  P r e z y d e n t a  R z e ­
c z y p o s p o l i t e j  i P r e z e s a  R a d y  M i ­
n i s t r ó w ,  z u p e łn i e  n a t o m i a s t  p o m i­
j a j ą c .  b l iż sze  s p r e c y z o w a n i e  ro l i  
G e n e r .  I n s p e k t o r a  S i ł  Z b ro jn y c h .

W  o so b ie  P r e z y d e n t a  m i a n o w i ­
cie, w e d le  a r t .  2 u s t .  4,

„skupia się jednolita i niepo­
dzielna władza państw ow a1-. 

P r e z y d e n t  M i n i s t r ó w  za ś ,  w ed le  
a r t .  23 u s t .  3,

„reprezentuje Rząd, kieruje jego 
piecami oraz ustala ogólne za­
sady polityki państw owej“.

O  G e n e r a ln y m  I n s p e k to r z e  p o ­
s t a n a w i a  k o n s t y t u c j a  ty lk o  ty le ,  
że  n a  r ó w n i  z P r e m j e r e m ,  m a r ­
s z a ł k a m i  c ia l  u s t a w o d a w c z y c h  i 
i p ie r w s z y m  p r e z e s e m  S ą d u  N a j ­
w y ższeg o  z a s i a d a  w  Z g r o m a d z e ­
n i u  E le k to ró w  o r a z  że m i a n u j e  go 
i z w a ln i a  P r e z y d e n t  R z p l i t e j ,  b ę ­
d ą c y  z w .e r ^ c h i . - K e m  s i ł  z b r o j ­
n y c h  i d e c y d u ją c y  o o r g a n i z a c j i  
n a c z e l n y c h  w ła d z  w o js k o w y c h .

Bieg życia jednak sprawił, że 
lak przez tyle lat formalnego o- 
bowiązywania dawnej konstytu­
cji pierwszą osobą w państwie 
ped względem faktycznym Dyl 
Marszałek Piłsudski —  bez wzglę 
d u  na stanowisko, jakie zajmował 
—  tak i jego następcy na poste­
runku Generalnego Inspektora i 
przyszłego Wodza Naczelnego 
przypadła w udziale rola, znacz­
nie wykraczająca poza normalne 
obowiązki pierwszego generała.

T o t e z  jUŻ ro k  t e m u  d e c y d u j ą ­
ce k o n f e r e n c j e  n a  Z a m k u  w  s p r a ­
w ie  p o l i ty k i  z a g r a n i c z n e j  o d b y ­
w a ły  s i ę  z u d z ia ł e m  g e n .  R y a z a -  
S m ig łe g o .  K ie d y  z a ś  z o s t a ł  pow o- 
ł a n y  r z ą d  g e n .  S k la d k o w s k ie g o ,  to  
P. P r e m j e r ,  s t a n ą w s z y  p r z e d  S e j-  
m em , z a w ia d o m i ł  go, że  o b ją ł  to  
s t a n o w i s k o  „z  ro z k a z u  r e z y d e n ­
t a  R z p l i t e j  i g e n .  Śm igłego*4 —  
k tó r y  te ż  b r a ł  u d z ia ł  w  p ie r w s z e m  
Po z a p r z y s i ę ż e n i u  z e b r a n i u  s :ę  
n o w e j  R a d y  M i n i s t r ó w  i k tó r e m u  
gen .  S l t ła d k o w sk i  w  z a k o ń c z e n iu  
W sp o m n ia n e g o  sw e g o  e s p o s e  i  4 
c z e rw c a  b. r .  p o ś w ię c i ł  d łu ż szy  
u s tę p ,  s t w i e r d z a j ą c  w  je g o  o sob ie  

„wodza, którego Komendant wy­
znaczył jako strażnika całości 
granic Rzeczypospolitej, a który 
jednocześnie s p r a w c e  czujny 

, nadzór nad duszą Narodu*1. 
O b e c n ie ,  z g o d n ie  z w o lą  p  P r e ­

z y d e n ta ,  p .  P r e m j e r  p o d a je  do 
w ia d o m o ś c i  w s z y s tk ic h  w ła d z ,  że 
gen .  R y d z -S m ig ły  j e s t  n ie ty lk o  
W yzn aczon ym  p rz e z  M a r s z a lk a  
P i ł s u d s k ie g o  „ p ie r w s z y m  o b ro ń c ą  
O jc z y z n y " ,  a l e  ró w n ie ż  „ p i e r w  
bzym  w s p ó łp r a c o w n i k ie m  P .  P re -  
*3 d e n t a  R z p l i t e j  w  r z ą d z e n i u  p a ń -  
stwenv* i j a k o  t a k i  s t a n o w i  p ie rw -  
sz3 po P r e z y d e n c i e  osobę ,  k tó r e j  
?a , y  a p a r a t  p a ń s t w o w y ,  p o c z y n a ­
n e  od  P r e m j e r a ,  w in ie n  o b ja w y  
n ie ty lk o  h o n o r u ,  a le  i p o s łu s z e ń ­
s tw a .

N ie  w c h o d z ą c  w d y s k u s j ę  n a d  
o rm a ln ą  s t r o n ą  sD raw y, s t w i e r ­

dz ić  n a le ż y ,  że  w  w y n ik u  t e j  de- 
z.ii t>. P r e z y d e n t a  i w y d a n e g o  

Je j  p o d s t a w i e  z a r z ą d z e n i a  p . 
r e m j e r a  r o z w ią z a n y  z o s t a ł  n i e ­

ty lk o   ̂ p ro b l e m  h i e r a r c h j i  w ś r ó d  
k i e r u j ą c y c h  p a ń s t w e m  osób, ale  
z a r a z e m  o k re ś lo n o  ro lę  G e n e r a l ­
n e g o  I n s p e k t o r a  w  n a s z y m  d z i­
s i e j s z y m  u s t r o j u  p a ń s t w o w y m .

Lotnictwo polskie w ialolbie

> e r .  O r l i c z - D r e s z e r  [ g i n ą ł
ś m i e r c i ą  l o t n i k a  w  f a l a c h  B a ł t y k u

G D Y N IA , 16. 7. W  d n i u  d z i­

s i e j s z y m  o g od z .  14.30 ko ło  m o la

w  O r ło w ie  w p a d ł  do  m o r z a  s a ­

m o lo t ,  k tó r y m  j e c h a ł  g en .  O rl icz -

D re s z e r ,  pp łk .  L o th  i  p i l o t  I  a-

g ie w sk i .  W s z y s c y  t r z e j  u to n ę l i .

Z w łok i  z o s t a ły  w y d o b y te .

Przemieś Hr.lssirofy
G D Y N IA , 16.7 (T e l .  w ł.)  W  

d n iu  d z is ie j s z y m  0 g odz .  14.3‘J ko. 
ło m o la  w  O r ło w ie  w p a d ł  do  m o ­
rz a  s a m o lo t  c h a l a n g e ‘o w y  R. W. 
D. - 9 p i l o to w a n y  p rz e z  k p t .  Ł a-  
g ie w sk ie g o ,  z k tó r y m  r a z t m  le c ie ­
l i :  św ieżo  m ia n o w a n y  in s p e k t o r  
o b ro n y  p o w ie t r z n e j  g e n e r a ł  dy 
w iz j i  g en .  O r l i c z  D r e s z e r  o ra z  
s z e f  j e g o  s z t a b u  pp łk .  L o th .

W s z y s tk ic h  t r z e c h  lo tn ik ó w  w y ­
d ob y to  z w o d y  ze  s ł a b e m i  o z n a k a ­
m i  życ ia .  W  s t a n i e  c -ężk im  p r z e ­
w iez io n o  i c h  n a  o k rę c ie  R . P .  „Ry- 
h i t w a “ do s z p i t a l a  m o r s k ie g o  
g d z ie  z m a r l i .  S a m o lo tu  d o ty c h ­
c z a s  z w o d y  n ie  w y d o b y to ,  w o bec  
czeg o  t r u d n o  u s t a l i ć  p r z y c z y n ę  
s t r a s z n e j  k a t a s t r o t y ,  W e d łu g  
p r z y p u s z c z e ń  k a t a s t r o f a  n a s t ą p i ł a  
wSKutek d e f e k t u  s i ln ik a ,  ś .  g e ­
n e r a ł  d y w iz j i  g en .  O r l i c z  D r e s z e r  
p r z y l e c ia ł  do G d y n i  s a m o lo te m  z 
W a r s z a w y ,  l ą d u j ą c  n a  l o t n i s k u  w 
R u m j i .

T r a g i c z n a  K a ia s t r o f a  w y w o ł a ­
ła  w s t r z ą s a j ą c e  w r a ż e n ie  n a  c a ­
lem  w y b rz e ż u .  U  m ola  w O l  Iow ie, 
p r z y  k tó r e m  wTp a d ł  do  m o r z a  s a ­
m olo t g ro m a d z ą  s i ę  t y s i ą c z n e  t ł u ­
m y.

#
t  *

Z a le d w ie  p r z e d  ty g o d n ie m  m i a ­
n o w a n y  in s p e k to r e m  p o l s k ic h  s i ł  
z b r o j n y c h  w  p o w ie t r z u  g e n e r a ł  
d y w iz j i  O r l i c z  D r e s z e r ,  j e d e n  z 
n a j z n a k o m i t s z y c h  i n a j s ł a w n i e j ­
s z y c h  d o w ó d có w  p o l s k ic h  ż o łn ie ­
r z y  z g in ą ł  ś m ie r c i ą  lo tn ik a

O d  n a jw c z e ś n i e j s z e j  m ło d o śc i  
O i l i c z  D r e s z e r  p o ś w ię c i ł  s i ę  c a ł ­
k o w ic ie  d l a  n a r o d u .  P r a c o w a ł  w  
t a j n e j  o r g a n i z a c j i  młodzieży na -

ro d o w e j ,  s t o j ą c  w  p r z e d e d n i u  w y  
b u c h u  Wojny ś w ia t o w e j  n a  cze le  
j e j  w ła d z  „ Z e t u “ .

P o w o ła n y  do a r m j i  ro s y j s k i e j ,  
p r z y  p ie r w s z e j  s p o s o b n o ś c i  z  b r o  
n i ą  w  r ę k u  p rz e c h o d z i  do  s łu żb y  
w  I  b r y g a d z i e  L e g jo n ó w  P o l ­
s k i c h  g d z ie  p e łn i  z a s z c z y tn ie  
s łużb ę  w  I  p u ł k u  u ia n ó w  W  o- 
g n iu  w o jn y  p o ls k ie j  w  l a t a c h  
1918 —  1920 w y r a s t a  n a  j e d n e ­
go z  w y o i tn ie jS z y c h  d o w ó d có w  
n a s z e j  k a w a l e r j i .  P o  w o jn i e  p r a ­
c u j e  n a d  o r g a n i z a c j ą  u lu b io n e j

s w e j  b r o n i  j a k o  in s p e k t o r  a r m j i .  
S i ł  j e g o  i e n e r g j i  n i e  w y c z e r p u je  
p r a c a  w o js k o w a  w  z u p e łn o ś c i  

O d  k i lk u  l a t  s to j  n a  cze le  L ig i  
M o r s k ie j  i K o lo u ja ln e j .  W  te j  
p r a c y  w y k a z u je  o g ro m n ie  w ie le  
in i c j a t y w y  i r o z m a c h u ,  b u d z ą c  co 
r a z  p o w s z e c h n ie j  w  P o ls c e  i  p o ­
g ł ę b i a j ą c  d ą ż e n ie  do  m o c a r s tw o ­
w e j  p r z y s z ło ś c i  p a ń s t w a .  N i e j e d ­
n o k r o t n i e  t w a r d o  s t a w a ł  g e n .  O r ­
licz  D r e s z e r  w  o b ro n ie  p r a w  P o l ­
sk i  do  m orza  N ie d a l e j  j a k  w czo ­
r a j  u k a z a ł a  s i ę  o d e z w a  200 o rg a -

n iz a c y j  w  s p r a w j e  G d ań sk a ,  do ­
m a g a j ą c a  s i ę  ro z s z e rz e n ia  w 
G d a ń s k u  u p r a w n ie ń  R zeczypospo  
l i te j ,  P i e r w s z y  p o d p i s a ł  t ę  odez- 
w ę  g en .  O r b c z  D re s z e r .

A r ru j a  p o ls k a ,  a  p r z e d e w s z y s t ­
k ie m  lo tn ic tw o ,  k tó r e  p o k ła d a ło  
n a jw ię k s z e  n a d z ie j e  w n ow y m  
sw o im  sz e f ie ,  p o n io s ły  b a rd z o  do t  
k l iw ą  s t r a t ę .  W s p ó łc z u je  im ca łe  
s n o łe c z e ń s tw o .  D u c h  t r a g i c z n i e  
z m a r łe g o  w o d z a  l o t n i c t w a  p o lsk ie  
go  s t a n i e  n a z a w s z e  n a  s t r a ż y  po i 
sk ieg o  B a ł ty k u .

Rozmowy Beck-Lipski

Ssssestj? Berlina w sorawie tirańska
N a d z ie le  G d a ń s zc zan  na s ta n o w is k o  P o ls k i

A g e n c ja  P R E S S  d o n o s i  z G dań  
t k a :

W  k o ła c h  p o l i ty c z n y c h  w o ln e g o  
m i a s t a  u t r z y m u j e  s ię  p r z e k o n a ­
n ie ,  że  n a jb l iż s z e  d n i  p r z y n i o s ą  
d ecy z je  w  k o n f l ik c ie  g d a ń s k im .  
P o w s z e c h n a  u w a g a  1 G d a ń s z c z a n  
s k i e r o w a n a  j e s t  n a  d z ia ł a ln o ś ć  dy 
p lo m a ty c z n ą  p r z e b y w a ją c e g o  n a  
w y b rz e ż u  m m .  B eck a ,  k tó r y  Usiłu 
je  w y p e łn ić  o t r z y m a n ą  w  G o*e- 
w ie  m i s j ę  z l i k w id o w a n ia  a k c j i  Se­
n a t u  g d a ń s k i e g o  p rz e c iw  L id ze  
N a r o d ó w  i j e j  w y so k ie m u  k o m is a ­
rzow i.

D uże z n a c z e n ie  d la  ro z w o ju  
prow a d z o n y c h  p e r t r a k t a c y j  p r z y ­
p is y w a n e  j e s t  k o n f e r e n c j i ,  j a k ą  
m in .  B e ck  o d b y ł  w  G dyn i z a m b a ­
s a d o r e m  P o l s k i  w  B e r l in ie ,  p . L ip  
s k :m. A .-nb asad o r  L ip sk i  p r z y b y ł  
z B e r l i n a  d r o g ą  n a  G d a ń s k  a e r o ­
p l a n e m  i o d b y ł  z m in .  B e ck iem  
d łu g ie  ro zm o w y .  N ie  u le g a  w ą t ­
p l iw o śc i ,  że ro z m o w y  te  d o ty c z y ­
ły  k w e s t j i  g d a ń s k i e j  i s t a n o w i ­

ska ,  j a k i e  w te j  s p r a w i e  z a jm u ją  
m i a r o d a j n e  c z jm m k i  n iem ie ck ie .

W  G d a ń s k u  ro z e s z ły  s ię  i n f o r ­
m a c je ,  j a k o b y  w B e r l in ie  w y s t ą ­
p iono  z p o m y s łe m  k o m p r o m is o ­
w e j  l i k w id a c j i  k o n f l i k t u  g d a ń s k i e  
go.1 C z y n n ik i  n ie m ie c k ie  p r o j e k ­
t u j ą  m ia n o w ic ie ,  a n y  L ig a  N a r o ­
d ów  o d w o ła ła  z G d a ń s k a  k o m i s a ­
r z a  L e s t e r a ,  k tó r e g o  p o z y c ja  w o ­
bec  z a c h o w a n ia  s ię  s e n a t u  g d a ń ­
sk ieg o  j e s t  b a rd z o  t r u d n a .  W  B e r  
l in ie  p r z y t a c z a j ą ,  że h i t l e r o w s k i  
s e n a t  i s t o t n i e  i g n o r u j e  k o m is a ­
r z a  L e s t e r a  i  że o s t a tn i o  w 3 k o n ­
k r e t n y c h  w y p a d k a c h  n ie  udz ie l i !  
ż a d n e j  o d p o w ie d z i  n a  je g o  w y s t ą  
p i e n i a  i p i s m a .  S e n a t  g d a ń s k i  n ie  
z a m ie r z a  p o rz u c i ć  t a k t y k i  ig n o r o ­
w a n i a  i  b o jk o tu  k o m i s a r z a  L e s t e ­
ra .

R ó w n o c z e ś n ie  z o d w o ła n ie m  ko 
m i s a r z a  L e s t e r a  p rzez  L ig ę  Na.ro 
dów , u s t ą p i ł b y  ze sw e g o  u rz ę d u  
o b e c n y  p r e z y d e n t  s e n a t u  g d a ń ­
sk ieg o  G re is e r .  U s t ą p i e n i e  G re is e

Podczas wręczania sztandarów gwardii w Londynie
Zamach na Edwarda VIII

p o lic ja n ta

r a  m ia ło b y  s t a n o w i ć  r o d z a j  s a t y s  
f a k c j i  d la  L ig i  N a ro d ó w ,  k tó r e j  
p r e s t i ż  u c i e r p i a ł  n ie m a ło  w s k u te k  
w y z y w a ją c e g o  z a c h o w a n ia  s ię  
G r e i s e r a  w  G e new ie .

K o ła  b e r l iń s k i e  s u g e r u j ą  pow y ż  
szy  p r o j e k t  z a tu s z o w a n i a  z a t a r g u  
g d a ń s k i e g o  m in .  Beckowu, ja k o  
m a i id a t a r j u s z o w i  L ig i  N a ro d ó w .  
J a k  s ły c h a ć ,  j e s t  r z e c z ą  m a łe  
p ra w d o p o d o b n ą ,  a b y  s u g e s t j a  b e r  
l i ń s k a  z o s t a ła  a k c e p t o w a n a  p rzez  

.min. B ecka ,  j a k o  p e łn o m o c n ik a  
L ig i  N a r o d ó w  i p r z e d s t a w ic i e l a  
P o ls k i .  W  G en ew ie  m in .  B eck  w y 
s t ą p i ł  z d e c y d o w a n ie  w  o b ro n ie  ko 
m i s a r z a  L e s t e r a  i w y r a z i ł  w  mie 
n iu  r z ą d u  p o ls k ie g o  z a u f a n i e  do 
je g o  d z ia ł a ln o ś c i  w  G d a ń s k u ,  a 
n a  p r z e s t r z e n i  o s t a t n i c h  k i lk u  ty  
g o d n i  n ie  zasz ło  n ic ,  co mogłob> 
u z a s a d n i ć  z m ia n ę  s t a n o w i s k a  P o l  
ski w o b ec  o so b y  k o m i s a r z a  L e ­
s t e r a .

K o ta  p o l i ty c z n e  w  G d a ń s k u  pod  
k r e ś l a j ą  n a d to ,  iż o m a w ia j ą c  k o n  
f l i k t  g d a ń s k i ,  p r a s a  n ie m ie c k a  pi 
sze  w y łą c z n ie  o i n t e r e s a c h  gospo  
d a r c z y c h  P o l s k i  w  p o rc ie  g d a ń ­
sk im  i n a  o b s z a r z e  w o ln e g o  m ia ­
s t a .  P r z e w i d u j ą c  z m ia n ę  k o n s t y ­
tu c j i  g d a ń s k i e j ,  d z ie n n ik i  n ie m ie c

k ie  z a p o w ia d a j ą  u w z g lę d n ie n ie  w 
p o s t a n o w i e n ia c h  n o w eg o  s t a t u t u  
w s z y s tk ic h  u z a s a d n io n y c h  i n t e r e  
sów  g o s p o d a r c z y c h  p a ń s t w a  po l­
sk iego .  A n i  s ło w e m  n ie  w s p o m in a  
s ię  w  ty c h  r o z w a ż a n ia c h  o i n t e r e ­
s a c h  p o l i ty c z n y c h  P o l s k i  w G d a ń ­
sk u  i n a d  B a ł ty k ie m .

J a k  s ię  z d a je ,  c z y n n ik i  n iem iec  
k ie  p r a g n ę ł y b y  u z y s k a ć  z a p e w n ie  
n ie ,  iż  P o l s k a  n ie  z a m ie rz a  m ie ­
sz a ć  s ię  do w e w n ę t r z n y c h  s to s u n  
k ów  p o l i ty c z n y c h  w  G d a ń sk u .  In -  
n t m i  s ło w y  h i t l e r o w c o m  c h o dz i  o 
to , a b y  o p o z y c ja  p o l i ty c z n a  w  wol 
n e m  m ie śc ie  p o z o s t a w io n a  z o s t a ­
ła w ła s n e m u  lo so w i i w y d a n a  bez  
w sze lk ie ]  o p iek i  z z e w n ą t r z  na 
r o z g r y w k ę  z h i t l e r o w s k i m  s e n a ­
t e m  g d a ń s k im .

U ch o d z i  za m a ło  p r a w d o p o d o b ­
ne , ab y  P o l s k a  z g o d z i ła  s ię  n a  po 
w y ższe  s u g e s t j e  n ie m ie c k ie  i to  w 
ty m  m o m e n c ie  h is to ry c z n y m ,  w  
k tó r y m  od w iek ów  po r a z  p i e r w ­
szy  w ię k sz o ś ć  lu d n o ś c i  G d a ń s k a  
u c ie k a  s ię  zn o w u  po d  o p ie k ę  R z e ­
c z y p o sp o l i t e j  i m a n i f e s t u j e  sw o je  
p o lo n o f i l s k ie  u c z u c ia ,  b r o n i ą c  s ię  
p r z e d  „ z g lą j c h s z a i to w a n ie m “ z 
R z e sz ą  n i e n r e c k a .

u d a re m n io n y  p rz e z  k o b ie tę
L.OND1 N, 16. 7 R e u t e r  k o m u ­

n i k u j e :  P o  u r o c z y s to ś c i  w r ę c z e ­
n i a  g w a rc ł j i  n o w y c h  s z t a n d a r ó w  
p rz e z  k r ó l a  w y d a rz y !  s i ę  w  H y d e  
P a r k u  n a s t ę p u j ą c y  in c y d e n t :

P e w ie n  o s o b n ik  p r z e d o s ta ł  s ię  
p rz e z  t ł u m ,  lecz  z o s t a ł  n a t y c h ­
m i a s t  u j ę t y  p r z e z  t r z e c h  p o l i c j a n  
tó w  i o d p r o w a d z o n y  n a  p o s t e r u ­
n e k  p o l i c j i  w  p a r k u ,  g d z ie  go  z a ­
t r z y m a n o .  N a  d ro d ze  z n a le z io n o  
re w o lw e r .

Ś w ia d k o w ie  n a o c z n i  w id z ie l i  
d w ó c h  o so b n ik ó w ,  p r o w a d z o n y c h  
p rz ez  p o l i c j a n t ó w  p ie s z e g o  i ko n  
nego .  I n n y  ś w ia d e k  tw ie r d z i ,  że 
rz u c o n o  j a k ą ś  p a czk ę ,  w  c h w il i ,  
g d y  k ró l  z a m ie r z a ł  z s i ą ś ć  z  k o ­

n i a .  P a c z k a  u n a d ł a  t u ż  obuk  k o ­
n ia ,  lecz  k ró l  n ie  z s i a d ł  i  p o j e ­
c h a ł  d a le j .

K o b ie ta ,  z n a j d u j ą c a  s ię  w  t ł u ­
m ie ,  tw ie r d z i ,  że  z c h w i lą ,  g d y  
k ró l  z b l i ż a ł  s ię  do Ł u k u  K o n s ty ­
t u c j i ,  j a k i ś  o s o b n ik  p r z e d o s t a ł  
s i ę  z t y l n y c h  s z e r e g ó w  z r e w o l ­
w e r e m  w  rę k u .  K o b ie ta  i p o l ic ­
j a n t  o b e z w ła d n i l i  go, t a k  że  r e ­
w o lw e r  u p a d ł  n a  z iem ię .  C a ły  
i n c y d e n t  t r w a ł  p a r ę  c h w i l  i  n ie  
sp o w o d o w a ł  n a jm n ie j s z e g o  z a ­
k łó c e n ia  p o rz ą d k u .

L O N D Y N ,  16. 7. N a o c z n i
ś w ia d k o w ie  in c y d e n t u  w  H y d e  - 
P a r k u  j e d n o g ł o ś n i e  t w ie r d z ą ,  że 
o s o b n ik  d o tk n ą ł  r e w o lw e r e m  ko-

w  odcinkuW dn ach najDiiższych rozpoczynamy 
druk nowej powieści

b ę d z i e  m ą

„ZA G IN IO N A  M IN JA TU R A “
autora niemieckiego Eryka Kastnera 

w  t t im a c z e m u  M a g d a le n y  S a m o z w a n ie c
N a  k a n w i p  k r y i m n a i i s t y c z n e j  f a b u ł y  „ Z a g in io n a  m in ia tu ra "  

r o z t a c z a  p e ł e n  h u m o r u  o m s  p r z e ż y ć  p o c z c i w e g o  r z e ź n i k ? ,  
k t ó r y  n i e s p o d z i e w a n i e  w p l ą t a n y  z o s t a ł  w  n i e s a m o w i t ą  h i s t o r j ę .  
C i ę t 2 z a ś  p i ó r o  M a g d a le n y  S a m o z w a n ie c  g w a r a n t u j e ,  ż e  
w p o l s k i m  p r z e k ł a d z i e  w s z y s t k i e  m o m e n t y  s a t y r y c z n e  o r y g i ­

n a ł u  z n a j d ą  p t ł n y  w y r a z

n i a  k ró le w s k ie g o .  K o ń  s t a n ą ł  dę 
ba .  W  te jż e  c h w i l i  k ró l  s ię  o d w ró  
cił  i z ob aczy ł ,  j a k  d w ó c h  p o l i c ­
j a n t ó w  a r e s z to w a ło  s p r a w c ę .  
P o d c z a s  g d y  p o l i c j a n c i  p r o w a ­
dz il i  a r e s z to w a n e g o  in n y  o s o b n ik  
u s i ło w a ł  p r z y  w y jś c iu  z H y d e  - 
P a r k u  z w o ln ić  zam ach uw m a z r ą k  
p o l ic j i .  P o l i c j a n c i  g w iz d k a m i  za ­
w e z w a l i  pom ocy .

K O M U N I K  \ T  O F I C J A L N Y

L O N D Y N ,  16. 7. O godz. 14.40 
w ła d z e  S c o t t l a n d  - Y a r d u  o p u ­
b l ik o w a ły  n a s t ę p u j ą c y  k o m u n i ­
ka t  :

P o d c z a s  p o w r o tu  o r s z a k u  k r ó ­
le w sk ie g o  z u ro c z y s to ś c i  w r ę c z e ­
n ia  n o w e g o  s z t a n d a r u  p u łk o w i  
g w a r d j i ,  k t ó r a  o d b y ła  s ię  z r a n a  
w  H y d e  -  P a r k u  w  p o b l iżu  L uk u  
W e l l in g t o n a ,  w y b ie g ł  z t ł u m u  j a  
k iś  m ę ż c z y z n a .  N ie w ia d o m o ,  co 
s ię  d z ia ło  n a s t ę p n ie ,  le cz  n a  szo­
sę  p o m ię d z y  k r ó l a  a  ż o łn ie rz y  e- 
s k o r ty  u p a d ł  r e w o lw e r .  O so b n ik a  
n ie z w ło c z n ie  a r e s z to w a n o  i o d ­
p ro w a d z o n o  n a  p o s t e r u n e k  p o l i ­
c j i  w  H y d e  - P a r k u .  N ie  p a d ł  ż a ­
d e n  s t r z a ł ,  lecz  r e w o lw e r  b y ł  n a  
ł a d o w a n y  c z t e r e m a  n a b o ja m i .

Z A M A C H O W IE C  —  A N G L I K IE M
P A R Y Ż , 16.7 H a v a s  d o n o s i  z 

L o n d y n u ,  że  s p r a w c a  n ie d o s z łe g o  
z a m a c h u  n a  k r ó l a  j e s t  A n g l i ­
k ie m  i n a z y w a  się J e r z y  A n d iz e i  
M a h o ń ,

P ro ces  o z a jś c ia  w  T o ru n iu
Atdk etiiiectynny csKarżunego

na sali Sądu Okręgowego
T O R U Ń ,  16 7 . '  ( F A T ) .  D z  ś 

r o z p o c z ą ł  s ię  w  T o r u n i u  p ro c e s  
p rz e c iw k o  21 o s k a r ż o n y m  u u- 
d z ia ł  w k r w a w e j  d e m o n s t r a c j i  n a  
p l a c u  T e a t r a l n y m  w d n iu  8 c z e r ­
w c a  r. b . R o z p ra w ie  p rz e w o d n - -  
czy  w ic e p r e z e s  S ą a u  O k rę g o w e g o  
K r u p k a ,  w o t u j ą  s ę d z io w ie  o k r ę ­
go w i D o r s z  i P ie c z y ń s k i ,  o s k a r ż a  
p r o k u r a t o r  W a łe c k i .  O s k a r ż o n y c h  
b r o n i ą  a d w o k a c i :  W iś n ie w s k i  z 
T o r u n i a  i B e n k e l  z W a r s z a w y .

N a  w s tę p i e  po  s p r a w d z e n i u  p e r -  
s o n a l i j  o s k a r ż o n y c h  s ę d z i a  P i e ­
cz y ń sk i  o d c z y ta ł  a k t  o s k a r ż e n ia ,  
z a r z u c a j ą c y  o s k a r ż o n y m  u d z ia ł  
w  zb ie g o w is k u  p u b l ic z n e m ,  u s i ­
ło w a n ie  p rz e s z k o d z e n ia  p o l ic j i  
p a ń s t w o w e j  w  z l ik w id o w a n iu  
zb ie g o w is k a  o r a z  z a s to s o w a n ie  
w s to s u n k u  ,do p o l ic j i  i je j  d o ­
w ód cy  a s p i r a n t a  M in o ro w ic z a  
p rze m o cy ,  p o le g a j ą c e j  nu  o b r z u ­

c e n iu  k a m i e n i  i o d d a n iu  k i l k u n a ­
s tu  s t r z a łó w  rew o lw e ro w y e h ,  w 
n a s t ę p s tw ie  czego  22 p o s t e r u n k o ­
w y c h  d o z n a ło  le k k ich  o b r a ż e ń  cie­
le s n y c h  a a s p i r a n t  M i ro n o w ic z  do 
zn a ł  r o z t r o j u  n e rw o w e g o  i w s t r z ą  
su  m ó zg u .

N a  d z is ie j s z e j  rozp raw ie :  S ąd  
p r z e s łu c h a ł  w s z y s tk ic h  o s k a r ż o ­
n ych ,  k tó r z y  s ię  do w in y  n ie  po­
c z u w a ją .  W  czas ie  r o z p r a w y  j e ­
d e n  z o sk a r ż o n y c h  S z y n k o w sk i  do 
s t a ł  a t a k u  e p i l e p ty c z n e g o ,  w s k u ­
tek  czego  S ą d  z a r z ą d z i ł  p r z e rw y ,  
po k tó r e j  a d w o k a t  B e n k e l  w n ió s ł  
o u c h y le n ie  a r e s z t u  w stosunKU 
do o sk a rż o n e g o .

P o  p r z e s ł u c h a n i u  o sk a iw o n y c n  
S ąd  u c h y l i ł  w s t o s u n k u  do o s k a r ­
żo neg o  S z y n k o w s k ic g o  ś r o d e k  z a ­
p o b ie g a w c z y  i z a r z ą d z i ł  p r z e r w ę  
do godz .  17 - te j .

Manifestacje polityczne ludowców
w  (inni 15 s ie rp n ia  r. b.

Chłopskiego**.P .  A. A. d o n o s i :
S t r o n n ic t w o  L u d o w e  w y d a ło  o- 

dezw ę, w  k tó r e j  w z y w a  do m a s o ­
w ego w z ię c ia  u d z ia łu  w  z g r o m a ­
d z e n ia c h ,  k tó r e  S t r o n n ic t w o  L u ­
d ow e  o r g a n i z u j e  w  dn iu  ] 5 s i e r p ­
n i a  d la  u c z c z e n ia  ro c z n ic y  „C zy­

n u  C h ło p sk ie g o  . Z g ro m a d z e n ia  
te  m a j ą  pow z iać  u c h w a ły ,  d o m a ­
g a j ą c e  s ię  p r z y w r ó c e n i a  ch ło po m  
p r a w  p o l i ty c z n y c h .

Z g r o m a d z e n ia  t e  z o s t a n ą  zw o­
ła n e  w  c a łe j  P o ls c e  i b e d a  m ia ły  
c h a r a k t e r  m a s o w y .


